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REFERAT I  SPR AW IE UTRZYMANIA ORGANISTÓW,
odczytany  na  konferencyi  dziekańskiej 

przez ks. Dublasiewicza prof. seminaryum duchownego w Płocku.

P od nos zen i e  się t a k  w Ko&eiele j a k  w spo ł eczeńs tw ie  ca i em w y m a g a ń  
w zg l ęd em  śp i ewu  i muz yk i  kośc i e lne j  S t a w i a  n a  p o r z ą d k u  dz i en ny m do n io s ł ą  
s p r a w ę  o rgan i s t ów .  Mnożą  się ż ą d a n i a  i p rośby ,  by s t a no wi sk o  m a t e i y a l n e  o r ­
ga n i s t y  t a k  by ło  u r zą dz o ne ,  iżby mogło  poc i ągnąć  ludzi  f a chowo w y k s z t a ł c o ­
nych ,  by da ło  im możność  o d d an i a  się j a k  na l eży  s ł użb i e  bożej .

Be zw ą t p i e n i a  ludziom tym nal eży się od Kośc io ł a  honcsta  su s ten ta tio  bez 
pouiżeni a osobistej  i ch  go d n o śc i— i to nie z l a sk i ,  lecz z o b o w ią z k u — skor o  się 
c z łow ie ka  uż y w a  do p racy ;  do u t  des  m a  tu zu pe łn e  za s tosowanie .

I l a s Jo  po l ep sz en i a  doli  wa r s t w  p r ac u j ąc y c h ,  co t a k  dzisiaj  p o r y w a  s e r c a  
s z l achetn i e js ze  do n i e s ien i a  pomocy  zap om n ia n e j  b i a c i  uboższej ,  a  up oś l edz o ­
n y c h  co p c h a  do u p o m i n a n i a  sio o swe  p r a w a  cz łowieka ,  pow inno  obe jmować 
i s t a n  o rg an i s t owsk i .  Duch owi eńs tw u ,  w a l c ząc em u  p rzec iwko  bu rzące j  roboc i e  
socya l i s t ów ,  s ł uszn i e  m o g ą  uczyn ić  zarzu t :  o wszys tk i em myśl i cie  i r o z p r a w i a ­
cie,  a  nie pot r af ic ie  z a j ąć  się losem n a w e t  t ych ,  k tó r y c h  pod  boki em maci e.

Ogó ln i e  pa t r zą c  n a  S p r a w ę  o rgan i s t ów ,  j a k  się ona  p r a w ie  powszechn i e  
p r z ed s t aw ia ,  wy zna ć  na lepy,  że j e s t  to m a l a  b o l ą cz k a  w o rg an i z m ie  kośc i e l ­
nym.  N i e u re g u l o w a n i e  tego po łożeni a  c iąży n a  s t an ie  d u c h o w n y m  j a k o  w yr zu t  
c iężki  i mó w ią cy  wiele p rzec iw  nasze j  go sp od a r će .  Mówimy,  myś l imy,  a  p o ­
no i k r z ą t a ć  się ob i ecu j emy  około  z a k ł a d a n i a  spó ł ek ,  k a s  wzaj emnej  pomocy 
oko ło  p o dn i e s i e n i a  o świa ty  ws rou  Judu,  i po l i t yk a  na m  nie o b c a , — a  oto bliż<j 
domu  pod bok iem r a n a  cuchnąca .

Że  s p r a w a  o ig a n i s t ó w  rych ł e j  d o m a g a  się n a p r a w y ,  żywszego z a in t e r e s o ­
w a n i a  s i a  n i ą  p r zez og ó ł  d u c h o w i e ń s t w a — rzecz  to nie nowa .  Nie r z a d k o  s p o ­
t y k a m y  w sp r aw i e  maszoj ,  a  zw ła szcza  w Śpiewie  Kości-elnym, g lo sy  j uż  to 
k s i ęży ,  j uż  o rgan i s t ów ,  wo ła j ą c y ch  do na s  o pomoc.  J u ż  w r o k u  1902  z o r g a ­
n i zo w ano  wdec o r ga n i s t ó w  w W ar s z aw i e ,  Oy wspólni e  o po p ra w ie ,  g ło w n ie  by­
tu  m a t e ry a l n e g o ,  myśleć.  N a  raz i e  wiec n i c  d o b r e g o  an i  z łego nie z robi ł .  Dzi ­
siaj  myś l  d a w n a  się odzywa ,  a le  w os t rze jsze j  tu i owdzie  p r z e j a wi a  się formie .

Ba rdz i e j  r z u c a j ą c e  się w oczy b r a k i  w życiu o r g an i s t ó w  o ra z  ś r o d k i  na  
n ie  z a r a d c z e  w s k a z a ł b y m  nas t ępu j ąc e .
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I .  S u u m  cu u ju e— odda jm y  k a ż d e m u  co się mu na l eży,  a  w l  i o rgan i e  
cie. N iech  zwie r zchn i cy  bę dą  wyrozumia l i  d l a  o rg an i s t ó w ,  o bch od zą  się z nimi 
życzl iwie,  z p e w n e m  p o sz an o w an ie m  ich o soby  i z awodu .  Niech  o rg a n i s t a  nie 
będzie  l oka j em,  ani  h a n d l a r z e m  swego  p a n a ,  n iech  n ie  chodzi  z ko śc i e ln y m  i p a ­
r o b k i e m  do p r a c y  p r zy  żniwie,  s i anie  lub m a s zy n i e . m ie c j h  go p roboszcz  wobec 
ludzi  nie  m a l t r e t u j e ,  bo i t a k  ludzie  p r a w ie  za  nic go ma j ą ,  p r zec iwn ie  s a m  
sz anu j ą c  w n im swego  w sp ó ł s ł u g ę  o ł t a r za ,  n i ech  p o s t ę po w an ie m  sw o jem t a k t o -  
wnem n a k a ż e  k s i ąd z  i d ru g i m  sza no w a ć  w o rgan i ś c i e  s t ugę  Kośc io ł a  B oże go .  
K a p ł a n o w i  to ub l i ża  i u jmę  s ł użb ie  Bański e j  p r zynos i ,  gdy  po k s i ędz u  najbl iż  
s z ym  m in i s t r e m  ko śc io ł a  j e s t  l i chota ,  p rzez  wszys tk i ch  za  nic m ia na ,  l ub  p r o ­
s t ak ,  co r acze j  z w id ł ami  n a  woziąs s t ać  powin i en ,  aniże l i  p r z y  z a k r y s t y i  i k o ś ­
ciele s ł użbę  sp r awo wa ć !  ł d l a  swego i d l a  obcego  o r g a n i s t y  niecha j  k s i ąd z  p o ­
t r af i  zdobyć  się n a -  o j c ow ską  życzlowośćt j i  pow agę ;  p r z ez  to zobowiążemy  o r ­
g an i s t ó w  do p i lności  av ich zawodz ie ,  bo go po k oc ha j ą ,  j a k o  s z a n o w a n y  przez  
i n nyc h ,  do życz l iwośc i  w zg l ędem na s  s am ych .

Wnioski:
a )  o r g a n i s t a  pod  ż a d n y m  p o z o re m  nie  może  być  pos ługa cze m p roboszcza  

ani  w domu ,  ani  w go sp od a r s t w ie ;  wyjmujęy się t y lko  p i s an i e  k s i ą g  s t a nu  c y ­
wi lnego;  te niecha j  o r g a n i s t a  pisze obo wią zko wo ,  je ż e li m u  k s ią d z  p ła c i z a  to.

b ) o r g a n i s t a  będzie  m ia ł  w p r obo sz cza  d ob re go ,  po w aż n eg o  p r ze łoż on ego  
i ojca;

c)  k s i ą dz  będzie  widzia ł  w o rgani ś c i e  p i e rws ze go  po sobie m i n i s t r a  ko śc io ­
ła ,  w spó ł s ł ug ę  o ł t a r za ,  k tó r e g o  ob ow iązk i  na l eżyc i e  spe łn ion e  n i e m a ł o  ozdoby 
Kośc io łowi ,  Bogu  chw a ły ,  a  pobożn ym p oż y tk u  p r zy n i e ść  mogą;

d j  j a k o  młodszego  b r a t a  n iechaj  go proboszcz  t r a k t u j e  po o j cowsk u  —  
z dob roc i ą ,  choć  zaws ze  z p r z y n a l e ż n ą  sobie p o w a g ą  k a p ł a ń s k ą .

I I .  I  Kośc ió ł  i zd r ow y  rozuin  d o m a g a  się,  by  o r g a n i s t a  b y t  c z łowiek i em 
f achowo uzdo ln ionym do w y k o n y w a n i a  w św ią t yn i  i wogóle  p r z y  s łużbie  bożej 
Tego, co p r a w o  l i t urg iczne  w y m ag a .

W ię c  n a  o rg an i s t ó w  nie mo gą  k s i ęża  p r z y j m o w a ć  p i e r wszego  lej iszego 
z tycł i ,  o śmie s zan yc h  w h u m o r e s k a c h ,  d ł a w id u dó w ,  ty lko  ludzi ,  p r z e d s t a w i a j ą ­
cych  odp ow iedn i e  św ia d ec tw a , że z obo wią zkó w p o t r a f i ą  się na leżyc ie  w yw ią ­
zać.  Ś w ia d e c tw a  t ak i e  w y d a w a ł b y ,  zg ł a s za j ący m się don k a n d y d a t o m ,  po od- 
j iowiednim egzamin ie ,  z o rg a n i z o w a n y  w B łocku  ko mi t e t  z t r z ec h  np.  k s i ęż y ,* )  
b ieg łych  w m u z y c M i  śp i ewie .  O t r z y m a w s z y  t a k i e  św iad ec t wo ,  s zu k a  k a n d y ­
d a t  j iosady,  a  d uc how ień s t wu  j i a r a f i a l n em u  in ny ch  p r z y j m o w ać  nie wolno t y l ­
ko t ych ,  k t ó r z y  o m a w i a n e  św iad ec t wo  okażą .

Lecz  s k ą d  wziąć t ak i ch  k a n d y d a t ó w ?  J a c y  to ludzi e n a  o rg an i s t ó w  swe 
dziebi od da j ą?  To zwycza jne ,  zn ane  n a m  ubós two .  N a w e t  o r g a n i s t a  z a mo żn i e j ­
szy  swego s y n a  woli n a  k s i ęd z a  ed u k o w a ć ,  l ub  u r z ę d n i k a ,  j eże l i  go s t a ć  na  
szkolę.  N a  o r g an i s t ó w  idą  t a cy ,  k t ó r zy  prawie, '  nic n ie  ma j ą ;  w y b ie r a ć  mo gą  
a lbo  t e r min  np .  u s zewca ,  a lbo  zawód  o rga n i s t y .  Wi ęc  s k ą d  b r ać  j i rzyszlych 
b ieg ł ych  w muzyce  kośc i e lne j  i śp iewie  f achowców? Rzecz  oczywi s t a  i p ew na ,  
że t ak i c h  mieć będz i e my  o rg an i s t ów ,  j a k i c h  sobie s ami  w y ch o w am y .

(I). c. n a s t ąp i . )

*)  Uważa l i byśmy za odpowiednie,  by do komi tetu należeli i śwdeecy fachowo 
wykształceni  muzycy ,  np. organ is t a  ka ted ra lny ,  j a k i  kapelmis t rz ,  i t. p.; mo- 
żnaby  nawet  l iczbę członków komitetu zwiększyć .  (P .  R . )
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b \ a z d  o r g a n i s t ó w  d \ J e c e z \ J i  p ł o c k i e j .

Dn.  $•? l u t ego  z jecha ło  s ię do P ł o c k a  14 o rg an i s t ó w ,  j a k o  r e p r e z e n t a n ­
tów ro z m a i t y c h  d e k a n a t ó w  d l a  omówi en i a  spraw' ,  dotyczących  u t r z y m an ia ,  to- 
" a i z y s t w a  i ka sy  o rg an i s t o w sk i e j .  Z d e k a n a t u  c i ec h an o ws k i eg o  p r z y b y ł  p an  
K on s t a n t y  L a m p a r s k i  z C i e c h a n o w a  i p. Win c .  Guzowsk i  z K ra s n e g o ,  z dek.  
m a k o w s k i e g o — p. F a b i s i a k  ze Szwel ie ,  z dek .  m ła w s k i e g o  —p. F r a n c .  J ó ź w ia k  
z Zie lonej ,  z o s t r o ł ę ck i eg o  —  p. P io t r  P i s a r s k i  z G o w o ro w a ,  z o s t r o w s k i e g o —  
Wi k t .  D ob rz y ńs k i  z A n d rz e j e w a  i F lo r .  Dz ie r zgowsk i ,  z p ł o c k i e g o — p. Michał  
Budny z S rkorza ,  z p r z a s ny sk i e g o  — Stan .  S ad o w sk i  z B a r a n o w a ,  z pu ł t u sk i e -  
S .° '~  P Teoli l  W ó jc i a k  z Serocka,  i J a n  Kłos  z W y s z k o w a ,  z r y p i ń s k i e g o  —  
p. Andrzej  Na/ . iębło '  z Os iok a  i p. J a k ó b  G łow ack i  z S a d j o w a . — B r a ł  też udzi a ł  
!>. Bj  S i ank o ,  org .  k a t e d r ,  i p. K. Ma łki ewicz  z R adz iw ia  dyec .  war sz .  Pos i edzeni e  
t r wa ło  od 3 do 10 i odby ło  hfę w sal i  muzea lne j ,  gdzie  po p rz edn io  od by w a ło  
się pos i edzenie  dz i ekańsk i e .  Po wy s tu ch a n i u  dwóch  r e f e r a tó w  ks.  prof .  Du-  
b l as iewicza  i ks.  Gr.  o dc zy t a ne  zos t a ły  r e f e r a ty  d e k a n a l n e ,  z k tó r y c h  t r l s c i ą  
z a z n a j a m i a m y  sz an o w n y ch  czy t e ln i kó w ,  umie szcza j ąc  j e  poniłżej. N i e k t ó r e  k w e ­
sty e w y w o ł a ły  d łuższe  dy sk u sy e .  Po ruszono  też s p r a w ę  u n o r m o w a n i a  doc ho ­
du w o r g a n i s t o w s k i c h  w s t o su nku  do doc ho dów  ks i ęży  p roboszczów.  Większość  
p r z yb y ł yc h  ucze s tn ików z jazdu  chwa l i ł a  w ła s ne  w a r u n k i ,  k t ó r e  z aw d z i ęcza j ą  
życzl iwości  su-ych b ez po ś r edn i ch  zwie r z chn ikó w,  po n i e w aż  j e d n a k  w wielu miej ­
s cach i s tnieje  na j ro zm a i t s z a  p r a k t y k a ,  p r ze t o  p r o p o n o w an o  zwróc i ć  -się z p r o ś ­
bą  do ogó łu  du ch ow ie ń s t wa  pa r a f i a l neg o ,  by  u n o rm o w a ł o  n i e k tó r e  n i e w y r a ź n e  
d o t ą d  w a r u n k i .  P r o p o z y c y e  te o tyle  m a j ą  w ię ksz ą  po ds t a w ę ,  że po większej  
części  o p i e r a j ą  się n a  w p ro w ad zo n y ch  j uż  w n i e k t ó r y c h  mfdjscach zw ycza j ach .  
A za tem:

1) P o ż ą d a n ą  j e s t  r z eczą ,  by o p ł a t a  za msze  śp i e w a n e  b y ł a  s t a ł ą  i m i e ­
s i ę c z n i c  c zy n i ł a  4 rs .  od po j edyń cz ego  k a p ł a n a ,  za  ćo o r g a n i s t a  obowiązu j e  
się g r y w a ć  n a  wszys tk i ch  msz ach  t a k  cz y t a ny ch  j a k  i śp i e wa n yc h .  T a k i  z w y ­
czaj i s tnieje  j uż  w n i e k t ó r y c h  pa r a f i a ch .  W d a n y m  więc r az i e  do obowiązków 
o r g a n i s t y  w ch od zą  też i wigil ie ż a ł obne ,  z a  k t ó r e  oddzie lnej  z a p ł a t y  nie 
pob ie r a .

2) D r u g a  p r o p o z y c y a  odnosi  s ię do do ch od u  w dzPfi  z adusz ny ,  aby  
mianowic i e  o rg a n i s t a  w  t ym dniu o t r z y m y w a ł  5 rs .  w s t o su n ku  do t y s i ąca  
mie szka ńcó w paraf i i .  P r o j e k t  ten  równ ież ,  j a k  w iemy  z p r a k t y k i ,  nie r a z i  p r z e ­
s a d ą  wobec  dosyć  pow ażn ego  do chodu ,  j a k i  d a j ą  k a ż d e m u  proboszczowi  Za­
duszki ,  t emba rdz i e j ,  że z a p i s yw an ie m z a du sz ek  za jm u je  się zw'ykle o rg an i s t a .

3} Za  p i s an i e  ak tó w  i k o r e s p o n d e n c y i  15 rubl i  r oczn ie  r ów n ie ż  w s to ­
sun k u  do 10 00  dusz  par af i an .  Do l i czby 1000  zal i cza  się ws ze lka  cy f r a ,  p r z e ­
wyżs za j ąca  l iczbę 500 .  Chociaż  t en  s t o s u ne k  mo żna by  prości e j  ok reś l i ć  przez 
za c ho w an ie  odpow ied n i e go  p odz i a ł u  do ka ż de j  s e tk i  m ie s zka ńc ów .

4)  N o r m ę  do cho dó w od pog rzebów,  ś l ubów i św ia de c t w  wy sz ły ch  z a ­
powiedzi  okre ś l i ć  w s t o su nk u  do do cho dów  p robos zcz a  w ten  sposób ,  że n a  
pa r a f i a ch  mn ie j s zych ,  t. j .  do 3 00 0  dusz,  o r g a n i s t a  po b i e r a  t rzec i  g ro s z ,  w wię­
k szych  pa r a f i a c h  do 0 0 0 0 — c z w a r t y  g rosz ,  a  od 6 00 0  i d a l e j — p ią t y  g ro s z . —  
T e n  rodza j  dochodów j e s t  j uż  w n i e k t ó r y c h  pa r a f i a ch  z a s t o s o w a n y  i w t ym 
c h a r a k t e r z e  ro z s t r zy g n ę l i  t ę  k w e s t y ę  k s i ęż a  d e k a n a t u  s i e rp s k i eg o .

■ , 5 )  N ad to  p an ow ie  o rgani ś c i  w d r a ż a j ą  sw ą  p ro śbę ,  by k a ż d y  z nich 
pos i a d a ł  p r zyzwoi t e ,  choć s k r o m n e  mie sz kan i e ,  by  n a  p rzysz ło ść  n ie  dz i a ły  
się t ak i e  n i eno rm a l no śc i ,  j a k  np .  p r a k t y k u j e  się to w n i e k t ó ry ch  mie j s c owo ­
śc i ach ,  że dom kośc i e lny  o d d a n y  jes t  n a  u ż y t e k  gmi ny ,  a  o r g a n i s t a  i s ł uż ba  
kośc i e lna  m ie szk a j ą  w kojcu,  n i e p o d o b n y m  do mie sz ka n i a  ludzki ego .

6) O gó ln em  też życzen i em j e s t  wszystk i ch ,  ab y ,  o ile to moż l iwem się 
okaże ,  k s i ęż a  p roboszczowie  za p ro p o n o w a l i  p a r a f i a no m  s t a l ą  p ens yę  w zamian
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za  zb i e r an i e  sn o pk ow ego ,  g dy ż  w n i e k t ó ry c h  pod obn o  mie js cowośc i ach  p a r a ­
fianie s ą  k u  t em u  dosyć  chę tn i ,  chodzi  iin t y łku  o i n i c ya ty w ę  z gó ry .  Jeś l i  
zaś  to będzie  n i em oże bn e ,  to a b y  t a  zb i e r a n in a  b y ł a  d l a  n i ch  mniej  p r z y k r ą ,  
by,  o t r z y m a w s z y  za c h ę t ę  z g ó ry ,  pa r a f i an i e  of i arę  sw ą  s k ł a d a l i  chę tn i e  i u p r z e j ­
mie.  l ż e b y  wreszc i e  k a ż d y  o r g a n i s t a  p o s i a d a ł  odpo wie dn i e  z a b u do w a n i e ,  gdzie-  
by  mógł  zb io ry  swe  s k ł a da ć .

7) B y  n o w o p r z y b y w a j ą c y  n a  pa r a f i ę  p roboszcz  n ie  p r zy w oz i ł  z sobą  
swego d a w n e g o  o rg an i s t y ,  a  p r z ez  to nie w y m a w i a ł  m ie j s ca  t emu ,  k t ó r e g o  
za s t an i e ,  c h y b a  po  w sp ó l ne m  po rozu mie n i u  i zobopó lne j  z amian ie .  N a d to  by 
wym ów ien i e  m ie j s ca  n a s t ę p o w a ł o  t y lk o  z s ł uszne j  p r z y c z y n y  i n a  3 mies i ące  
p r z ed  t e rm in em .

8) P o ż ą d a n e m  j e s t  r ó w n ie ż  p r zezn acz en i e  odpowiedn ie j  kw o ty  n a  o p ł a t ­
ki,  zw ła s zcz a  w p a r a f i a c h  w iększych ,  gdzie  d u ż a  j e s t  ilość k o m u n i k u j ą c y c h . —  
W p r a w d z i e  n a  t en  p ro j ek t  nie wszyscy  się chę tn i e  zgadza l i ,  choć r a c y o n a l -  
nośei  j ego  z ap r zec zy ć  nie  można .

9) J e s t  też życzen i em w szy s t k i ch  z e b ra n y c h ,  a b y  s ł u żb a  p r z e z n a c z o n a  
do k a l i k o w a n i a  była  zawsze  n a  chó rz e ,  by  i nnem i  za j ęc i ami ,  zw ła sz cz a  zaś  
g os p o d a r sk i e m i  nie  o d c i ą ga ł a  się od tej c zynnośc i ,  gdyż  o r g a n i s t a  n i e r az  j e s t  
w k łopoc i e ,  s k o r o  mus i  spe łn i a ć  t r zy  czynnośc i :  s ł użącego  do mszy,  ka l i k a n c i -  
s t y i o rg an i s t y .

Po s k o ń cz o ne m  ze b ra n i u  k i l k u  w y b r a n y c h  p a n ó w  o r g a n i s t ó w ,  mian.  pp.  
Kłos  z W y s z k o w a ,  L a m p a r s k i  z C i e ch an o w a ,  W ó j c i a k  z S e r o c k a  i Guzowsk i  
z K r a s n e g o  p rzeds t awi l i  się J e g o  E k sc e l e n c y i  ks .  B i sku po wi  W n u k o w s k i e m u ,  
k t ó r y ,  p i z y j ąw s zy  b a r d z o  życzl iwie  de l e ga tów ,  z a c hę ca ł  ich do p r ac y  na  po ­
lu mu zy k i  kości elnej  i p r z y r z e k ł  się za jąć  l o se m i s p r a w ą  o rg a n i s t ó w ,  poczem 
wszys tk im  z e b r a n y m  i ich ro dz i num  udziel i ł  p a s t e r sk i e g o  b ło g os ł a w ie ń s t w a .  
Op us zc za j ą c  mie szk an i e  J eg o  E ks ce l e n cy i ,  wszyscy  wyszl i  wzmocn ien i  n a  d u ­
chu,  ufni  w życz l iwość  i op i ek ę  Swego P as t e r z a .

Do dać  na l eż y ,  że z e b r an i  pp .  o rgan i ś c i  ba rdzo  za i n t e r e so wa l i  się s p r a ­
wą  s z k o ł y  dyecezya lne j  i o f i arowal i  się sami  z pom ocą  m a t e ry a l n ą .  W s p r a ­
n i e  u tw o rz en i a  k a s y  b a r dz o  po do ba ł  się wsz ys tk im  p r o j e k t  ks .  prof .  D ub l a -  
s iewicza.  W o b e c  w iadomośc i ,  że s t a t u t  k a s y  i s t o w a r zy sz en i a  w i nn em o p r a ­
cowan iu  zo s t a ł  p o d a n y  do za tw ie rd z e n i a  w W a r s z a w i e ,  u pow ażn ion o  k i l ku  w y ­
b r a n y c h  p r zez  g ło s o w an i e  d e l e ga tó w ,  aby  w sp r a w ie  tej z acze rpnę l i  odpowiedn i e  
w sk a z ó w k i  od k i l k u  p rzeds t awic i e l i  w a r s z a w s k i c h  o rga n i s t ó w .  N a  r az i e  o c z e ­
k u j e m y  ro zw ią za n i a  s p r a w y  u t r z y m a n i a  o rg a n i s t ó w  p rzez  W ł a d z ę  D y e c e z y a ln ą  
w P ł o c k u . — J e d e n  z k s i ęży  p r o j e k tu j e  wspó lne  po rozumien i e  się d e l eg a tó w  d u ­
ch ow ny ch  z de l eg a t a m i  o rgani s tów' ,  aby  s p r a w a  ta,  zobopó ln i e  i b ez s t ronn i e  
r o z p a t r z o n a  n a  ws pó l nym  zjeździe ,  m i a ł a  i s t o tny  c h a r a k t e r  po ro zu m ien i a  i s zy b ­
ciej p r a k t y c z n e  o s i ą g nę ł a  wyn ik i .

Referaty  dekanalne.

W  O iechanotoie d n ia  2 1  L is to p a d a  1 9 0 5  r.
My niżej  po dp i s an i  o rgan i ś c i  D e k a n a t u  C iechanowsk i ego ,  u c h w a ł ą  w t y m ­

że dn iu  n a  wiecu  w C iechanowie  u s t anowi l i śmy  p o r z ą d e k  na s t ę p u j ą c y :
I .  W s p ó l n a  n a r a d a  n ad  p o t r z e b ą  i sp o so b am i  za łoż en i a ,  „ T o w a r z y s t w a  

O rg a n i s t ó w  “ , k tó r e g o  cele  być  powinny :
1. Po dn i e s i en i e  poz iomu  w y k s z t a ł c e n i a :  t a k  f ac howego ,  j a k o  i u m y s ł o ­

wego.
2. K rz ew ie n i e  w ś ró d  cz ło nk ó w  i spo ł e cz eń s t wa  d ob r ego  śp i ewu  i m u z y k i  

kośc i e lne j .
3.  R ug ow an i e  p a r t a c t w a  i c zynn e  p o p i e r a n i e  s z k o ł y  o r ga n i s t o w sk i e j  

w W a r s z a w i e ,  lub P łoc ku .
4. N a p r a w i e n i e  by tu  m o r a l n eg o  i m a t e i y a l n e g o  o r g a n i s t ó w ,  t. j .  s t a r a ­

n i e  się u o d n oś n yc h  W ł a d z  o zmianę  wsze lki e j  k w e s t y  n a  s t a ł ą  pensy ę  p i e ­
n iężną .
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5. O k re ś l en i e  wszędz ie  j e d n a k o w o  d oc h o d ó w  i u r e g u l o w a n i e  s t o s u n k ó w  
s łużbowych.

•• (j. W s z e c h s t r o n n a ,  o ile to być  może,  pomoc  w za j e m na ,  j ak  to: z a ł oż e ­
nie  p r z y  „T o w ar zy s t w ie  O r g a n i s t ó w " '  k a sy  wzaj emnej  pomocy.

7. O p i e k a  i pomoc  d l a  wdów i s i e ro t  po o rg a n i s t a c h  i ws ze lk a  m o r a l ­
n a  pomoc wza j emna.

8. W s k a z y w a n i e  sposo bó w i na j l ep sz y ch  po d rę c z n i k ó w  do s a m o k s z t a ł ­
cen ia  się o r az  u ł a t w i a n i e  n a b y w a n i a  t ak o w y ch .

9. W z a j e m n a  pomoc  w o t r z y m a n i u  posady.
R o zw a ży w sz y  k a ż d y  p u n k t  oddz ie lnie  u r adz i l i śmy  j e dn ozg od n i e ,  że „ T o ­

w a r z y s t w o  O r g a n i s t ó w "  kon i eczn i e  za łożyć  t r z eba ,  bo ono j e s t  n a m  o d d a w n a  
po t r ze b ne ,  t emba rdz i e j  dziś,  —  a b y ś m y  z r ze szywszy  się,  mogl i  pój ś ć  ś l ade m 
ws zys tk i ch  s t an ó w,  k t ó r e  za  p o ś r ed n i c tw em  w y b r a ń c ó w  n a ro du ,  czyl i  pos łów,  
b ę d ą  pop i e r ać  swoje  i n t e r e s y  n a  Se jmie  ( I t umie  P a ń s t w o w e j )  w P e t e r s b u r g u  
i tym sposobem na sz  by t  nap raw ić .

W tym też celu w yb ra l i śm y  za po mo cą  t a j nego  g ło s o w a n i a  d w ó c h  d e l e ­
g a tó w  i dw óc h  za s t ępc ów  n a  de lega tów:  pp.  K.  L a tn p a r sk i e g o ,  i W in c e n t e g o  
Guzowsk iego ,  n a  za s t ępców:  pp. W ł a d y s ł a w a  Z am oj sk i ego  i J ó ze f a  F i j a ł k o w ­
sk i ego .  Ci wspó ln i e  z de l ega t am i  podobnież;  w y b r a n y m i  w in n y c h  d e k a n a t a c h  
Dyecezy i  P łock i e j  zobowiązu j ą  się z j e chać  r a z e m  u łożyć  i o p ra c o w a ć  p r zy  
pomocy p r a w n i k a  u s t a w ę  „ T o w a r z y s t w a  O r g a n i s t ó w " ,  i p r z ed s t a w ić  t a k o w ą  
o dn oś n ym  W ł a d z o m  do za tw ie rdz en i a .

Co do podn i e s i en i a  poz iomu  w yk sz t a ł c e n i a  f achowego  i umys łowego .
1. Yby n a  p r z ysz ło ść  p os ady  o rg an i s t o w sk i e  o bs ad zan e  były t ak i mi  t y l ­

ko  k a n d y d a t a m i ,  k tó r zy  po s i ada ć  b ę d ą  ś w i a d e c t w a  z uko ńc ze n i a  s z ko ły  o r g a ­
n i s t owsk i e j ,  gdzi e  t a k o w a  z n a j d o w a ć  się będzie .  W sz y s c y  bez w y j ą t k u  obo ­
wiązu j emy  się Jo  óO-ciu la l  życ ia  by w ać  Co 6 l a t  na  k u r s a c h  o r g an i s t o w sk i c h  
w czas i e  w ak ac y i  s zko lnych .  O r g an i s t ó w ,  m a j ą c y c h  50 l a t  życ ia ,  zw a l n i a my  
od t ych  p r a w ,  z t ą  j e d n a k  różn i cą ,  że k a ż d y  powin ien  do śmier c i  o ile m ożn a  
uczyć się i u l ep sz ać  swój f ach  lub sz tukę .

2. Co do k r z e w ie n i a  wśród  cz łonk ów  i sp o ł ecz eń s t wa  d ob r ego  śp i ewu  
kośc i e lneg o  i muzyk i .

a)  A by  cz ł onkowie  „ T o w a i z y s t w a  O r g a n i s t ó w "  zac hęca l i  się wza j emn ie  
i p r z y  sposobności  pom aga l i  j edn i  d rug i m  do s am ego  k sz t a ł ce n i a  się f a c h o w e ­
go i um y s ło w eg o ,  a b y  śp i e wy  i m u z y k ę  ko śc i e ln ą  w y k o n y w a l i  we d łu g  za sad  
og ło szonych  w „Motu  P r o p r i o "  P ap i e ż a  P iu sa  X,  ćwiczyl i  o i le to gdzie  bę­
dzie możebne ,  c h ó r y  śpi ewacze ,  uczyli  dzieci  i młodzież  śp i e wa n ia  na s zych  
pieśni  o jczys tych i w ogóle  szerzyl i  pomiędzy l u d e m  z a m i ło w an ie  do d ob re g o  
śp i ewu  kośc i e lnego .

b) Co do zm ia n y  k w e s t y  n a  pensyę:
D ą ży m y ,  aby  wsze lki e  k w e s t y  by ły  zam ien ione  mocą  u c h w a ły  pa r af i a lne j  

za  pom ocą  dobrze  n a m  życ zących  W\V.  J J .  X X.  P roboszczów n a  s t a ł ą  pe n sy ę  
pieni ężną ,  s k ł a d a n ą  pi zez pa r a f i an  r a z e m  ze s k ł a d k ą  gm in ną ,  a  w y p ł a c a n ą  
o rg an i s t o m p rzez  Z a r z ą d y  gmi nne  lub miejskie .  K w e s t a  o rg an i s t o w sk a ,  to p r z e ­
ży t ek ,  k tó r e g o  cy wi l i zowa ne  spo ł ec zeń s two  n i e  z na  i to na j ba rd z i e j  p o n i ża j ą ca  
h a n i e b n a  i w s t r ę t n a  w ca ł e m tego s ł ow a  znaczen iu  ż e b r an i n a ,  k t ó r a  d e p ra w u je  
k u l t u r ę  śp i ewu  i muzyk i  kośc i e lne j .

c) D ąże n i a  na sze  s ą  s t a l e  sk i e ro w a n e  do o si ągn ięc i a  pensy i  s t a łe j ,  k t ó -  
r a b y  b y ł a  począw szy  od 3 6 0  rubl i  n a  m a ł y c h  pa r a f i a ch ,  a  sk o ńc zy w szy  s t o ­
pn iowo  co raz  wyżej  do 1200  rub l i  r oczni e  n a  większych  pa r a f i a c h  bez ża d ny ch  
do chodów  i d od a t k ow .

d) O p ła tk i  r o z d a w a ć  będz iemy  j a k  to na sz  s t a r o p o l s k i  zwycza j  każe ,  
t y lk o  bez wszelki ch  na l ec ia łośc i  u b i e r a n i a  k w ia t k a m i ,  o k l e j a n i a  pa p i e r e m z ro -  
zma i t em i  ozdóbkami . ^  a  p r z e p a s a n e  t y lko  o dp o w ie d n i ą  p r z e p a s k ą  z powinszo ­
w a n i e m  „ W e s o ł y c h  Św ią t  Bożego N a r o d z e n i a "  a ż eby  t a  p a m i ą t k a  s t a r o p o l s k a  
o p a r t a  b y ł a  n a  r a d o s n e m  do cz ek an iu  jej  i n ie  d r a ż n i ł a  pa r a f i an  t a k  b i e dn ych  
j a k o  i z amoż nych .
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N a d t o  uchw a l i l i śmy  wspó ln ie ,  aby  o r ga n i ś c i  w D e k a n a c i e  nie robi l i  sobie 
■Jeden d r ug i em u  pso ty ,  pods t ę pn i e  w jeżdżal i  du ob cyc h  paraf i i  z ż a d n y m i  p a ­
m i ą t k am i  r e l i gi jnemi .  N i echa j  się k a ż dy  k o n t e n l u j e  tern co mu w udziale  
wy pa d ło .

O b o k  t ego ob o w iąz u j e my  się co k w a r t a ł ,  lub co p ó l r o k u  z j eżdżać  w p e ­
wne mie j sce  o b r a n e  wspó ln ie  p rzez  uc ze s t n ik ów  d l a  odś w ież en i a  chęci  do p r a ­
cy n ad  n a u k ą  śp i ewu  ko śc i e lnego  i g r y  o rg an ow e j .  U'ozni p r z y j m o w a ć  nie 
będz i e my ,  a  jeżeli  gdz i e  ko n i eczność  zmuszać  bodzie do tego,  to t a k i c h  t y lko ,  
k tó r zy  ukończy l i  s zko ł ę  2 - a  k l a s o w ą  i z z a s t r ze żen i e m,  że 'w szko le  s p e c j a l n e j  
o r ga n i s t o w sk i e j  d ok oń czą  swego  w y k s z t a ł c e n i a  się na  o rga n i s t ę .

N a  tein po p r zecz y t an iu  wszyscy  j e d n o z g o d n i e  podpi s a l i śmy :
1. C i ech anó w K o n s ta n ty  L n m p a rsk i.  2. C ie fnn i ewko  Teodor A d a m s k i .

3. G l ino j eck  A d a m  M a r m u lo w s k i. 4.  Golymin  J ó z e f  F i ja łk o w s k i .  5. G r u ­
d u sk  IY ła d y s la w  P o ło m sk i. 0. Ko z i czynek  A le k sa n d e r  K o ła k o w sk i. 7. K r a ś ­
ne W in c e n ty  G uzow slci. 8 Kra szewo  A le k sa n d e r  F ra n c is ze k  A n to szM e w ic z .
9. L e k o w o  S ta n is ła w  O strow sk i. 10. Ł o p ac in  B r o n is ła w  K a lin o w s k i.
11. Ł y s a k o w o  F a b ia n  C ieślak . 12.  Ma iużyu  P aw eł K r a je w s k i .  13. Nru l z -  
borz  W ła d y s ła w  B o rzy m .  14. O p in o gó ra  W a le ry  F erenc. 15. Pa łu k i  B o  
le s ła w  llo m a n .  16. Soń sk  W ła d y s ła w  P rzych o d zk i. 17. Su l e r zyż  S ta n is ła w
S ze r sze m e w ic z . 18. W ę g r z y n o w o  L u d w ik  K a rc zm a rc zy k . 19. Zo ńb ok  A a -  
d r z i j  Z ie m iń s k i.  20 .  Z ie lona  W ła d y s ła w  Z a m o jsk i .  21 .  K la sz to r  w C i e c h a ­
nowie  W . M a r k o w s k i.

Dziato się w m i e a S e  P u ł t u s k a ,  dn i a  7 l i s t opada ,  1905 roku .  My aiże i  
podp i s a n i  o rgani ś c i  d e k a n a t u  pu ł t u sk i eg o  w liczbie dz i ewię tna s tu  (19) ,  z eb ra n i
n a  wiec,  p r zy j ę l i śmy  niżej z am i ep c i j on y  p o rz ą d e k  dz i enn y ,  u ło żony  p r zez
p. ll-ophla W ó jc i a k a ,  o rgan i s t ę  pa r a f i a l neg o  z S e roc ka .

P O R Z Ą D E K  D Z I E N N Y .
I. P r z e d w s t ę p n a  n a r a d a  nad  po t r z ebą  i sposobami  za ło ż en i a  l o w a r z y -  

s t w a  O r g a n i s t o w s k i e g o ,  k tó r e g o  cele s ą  n a s t ę p u j ą c e g o
a) Pod n i e s i en i e  poz iomu  w yk sz t a ł c e n i a  fachowego  i umy s ł ow eg o  o r g a ­

n is tów.
b)  K rz ew ie n i e  wś ród  cz łon ków  i sp o ł ecz eńs tw a  do b re go  śp i ewu  kościel  

nego  i muzyk i .
c) K u g o w a n i e  p a r t a c t w a  i
d )  Po p i e r an i e  c zynno  s zko ły  o rga n i s t o w sk i e j  w War sz aw ie * ) .
II.  N a p r a w i e n i e  b y tu  m a t e ry a l n e g o  i m o r a ln e g o  o rg an i s t ów .
a) S t a r a n i e  się u od no śn yc h  W ła d z  o za mi anę  wszelki ej  k w e s ty  n a  s t a ­

ł ą  pe usy ę  p ien i ężną .
b)  O k re ś l en i e  wszędz i e  j e d n a k o w y c h  do c h o d ó w  i
c) U re gu lo w a n i e  o sobi s t ych  s t o su nk ów  s ł użbowych .
I I I .  W sz e c h s t r o n n a ,  o ilo to być możo,  j a k  m o r a l n a  t a k  i m a t e r y a l n a  

po mo c  w z a j e m na .
a )  Za łożen i e  p rzy  t ow arz ys tw ie  k a s y  wzaj emnej  po mocy  o rgan i s t ów .
b) O p i e k a  i pomocNdla  wdó w i s i e ro t  po o rg an i s t a c h .
c) U ła tw ie n i e  o t r z y m a n i a  posady .
d)  W sk a z y w a n i e  sposobów i na j l ep sz y ch  pod rę cz n i kó w  do s a m o k s z t a ł ­

cen ia  o r az  u ł a tw ien i e ,  n a b y w a n i a  t ak o w y ch .
Rozważ yw szy  k a ż d y  p u n k t  oddzi e ln i e ,  u r adz i l i śmy  j ed nom yś l n i e :
I.  T o w a r z y s tw o  o rg an i s t o w sk i e  kou ieczni e  za łożyć,  bo ono j e s t  n a m  od- 

d a w n a  ba rdz o  po t r zebne ,  a  t em ba rdz i e j  dz iś ,— ab yśm y ,  z r ze szywszy  się mogl i

*)  Oprdcz szkoły warszawskie j  nie zaszkodzi łoby pozakładać takie szkoły 
p r zy  wszys tkich  kat ed ra lnych  kościołach.  (P. R).
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pójść  ś l ade m wszys tk i ch  s t a nó w,  k t ó r e  z a  po ś r e dn i c tw em  w y b r a ń c ó w  n a r o d u  
czyli pos łów b ę d ą  po p i e r a ć  swo jo  i n t e r e s y  u R z ą d u  i t ym  sposobem nasz  by t  
na p ra w ić .

W  tym też celu w y b ra l i śm y  za  p o m o c ą  t a j nego  g ło s o w a n i a  dw óch  de l e ­
ga tó w  na  zjazd d ye cez ya l ny ,  a  mianowicie :  pp.  Teofi la W ó j c i a k a ^ z  So roc ka  16 
g lo sami  i J a n a  K lo s s a  z W y s z k o w a  10 g ło sami ,  obu o rg an i s t ó w  p a ra f i a l ny ch ,  
k tó r z y  wspóln i e  z de l eg a t am i  podobn ież  w y b r a n y m i  i w i nnych  d e k a n a t a c h  
dyęcezyi  p łock i e j ,  zobow iązu j ą  się z jechać ,  u łożyć  i o p ra c o w a ć  p r z y  pomocy 
p r a w n i k a  u s t awę  t o w a r z y s t w a  . o r gan i s t owsk i ego  i p r ze ds t aw ić  t a k o w ą  od n oś ny m 
W ł a d z o m  do za tw ie rdzen i a .

a)  Go do podn i e s i en i a  poz iomu  w y k s z t a ł c e n i a  f a c ho w eg o  i um ys łowego  
j e s t  pożądane in :  ab y  n a  p r zysz ło ść  posady  o r g a n i s t o w s k i e  o b s a d z a n e  by ły  t a ­
kimi  k a n d y d a t a m i ,  k tó r z y  pos i a dać  b ę d ą  św iad ec t wa ' ;  z u k oń cz en i a  s z k o ł y  o r ­
gan i s t owsk i e j  w W a r s z a w i e  lub w y t r z y m a n i a  eg zam inu  w tejże  szkole.  P i e r w ­
szym k a n d y d a t e m  do ob sad ze n i a  posady  i p r zed  wszys tk imi  uw zg lęd n i on ym  
powin ien  być  t en ,  k to  uk oń czy ł  s zko ł ę ,  d r u g i m — kto w niej  eg za m in  w y t r z y ­
mał ,  t r z ec im — kto  b y ł  na  k u r s a c h  w a k a c y j n y c h ,  c z w a r t y m — kto  ukończy !  
w 1905 r o k u  30 l a t  życia .  W szy sc y  obo wiąz u j e my  się do 50 l a t  życ ia  bywańj  
co 6 l a t  n a  o r ga n i s t o w sk i ch  k u r s a c h  w a k a cy jn y ch .

b) Co do k r ze w ie n i a  d ob re go  śp i ewu  i muzyk i  p o s t a n a w i a m y :  śp i ewy  
kość j e lne  i m u z y k ^ ’ w yk ony  wac  we d ł ug  za sad  u s t a no w io n yc h  w „Motu  P r o p r i o “ 
O jca św.  P i u s a  X ,  ćwiczyć,  o ile to gdzie  będz ie  możebno ,  c h ó r y  śp i ewacze ,  
uczyć  dzieci i wogóle  s zer zyć  pomiędzy  l udem zami łowan ie  do d ob r ego  śp i e ­
wu zb iorowego.

c) Co do r u g o w a n i a  p a r t a c t w a  jes t  pożądane in :  aby  Czc igodne  D u c h o ­
wieńs two  s t anowczo  n ie  u w zg lęd n i a ło  p r zy  ob sad zan iu  posad  m ł od yc h  ludzi ,  
n ie  p o s i ad a j ą cy c h  wyżej  w ym ien io ny ch  św iad ec t w ,  a p r a g n ą c y c h  obiąć  p i e r w ­
szy r a z  po sad ę  o rg an i s t o w sk a .

d)  Co do p o p i e r a n i a  c zynnego  s zko ły  o rg an i s t o w sk i e j  w W a r s z a w i e  p o ­
s t an aw i am y :  a by  pp.  organ iśM a s p i r a n tó w  do s t a n u  o rga n i s t o w sk i ego ,  po udz i e­
l eniu im e l e m e n t a r n y c h  za sad  muz yk i ,  z aws ze  sk i e r o w y w a l i  do s z k o ł y  w  W a r ­
s zawie.  J e s t  pożądane in ,  aby  s zko ł a  n ie  p r z y j m o w a ł a  młodz i eży  bez w y k s z t a ł ­
cen ia  ogó lnego  niżej dwóch  k l a s ,  n a t u r a l n i e  w tedy,  gdy  już  będzie  u z y s k a n a  
pe ns y a  s t a ł a  d la  o rgan i s t ów .

N ad to  j e s t  pożądane in :  aby  cz ł onkowie  t o w a r z y s t w a  o rg an i s t o w sk i e go  z a ­
chęca l i  się wza j em n ie  i p r z y  sposobności  po ma ga l i  j e dn i  d r ug i m  do s a m o k s z t a ł ­
cen i a  f achowego  i umys łowego ;  w s ąs i edztwie  częściej  się z jeżdżal i  w celu 
udo sk o na l e n i a  g r y  o rg an ow e j ,  śpf ewu  cz t e rog ło so weg o  oUk; aby  ch ó r  eg zy s t o ­
w a ł  w każde j  paraf i i ;  a b y  z a c h ę c a n i ^ ! d o  uczę szczan i a  n a  l e k c y c  śp i ewu  n a l e ­
żało do kks .  P ro b o s z c z ó w — na u cz an i e  i e k sp l o a t a c y a  c h ó r ó w — do o rg an i s t ów .  
Aby „Śp i e w  K ośc i e l ny"  by ł  o rg an em  to w a rz y s tw a  o rga n i s t o w sk i ego ,  k t ó r y b y  
k a żd y  cz lo n e k -o rg a n i s t a  p r e n u m e r o w a ł  n a  r a c h u n e k  k a s y  kośc i e lne j  lub swój 
w ła sny .

Z a  zobo wiąz an i a  się powyższe  z naszej  s t r o n y ,  z a  podni es i en ie  i p o d n o ­
szeni e w da l s zym c i ągu na szego  poziomu w y ks z t a ł c en i a  f a chow ego  i u m y s ł o ­
wego,  z a j jw yk on yw an ie  i k r zew ien i e  do b re go  śp i ewu  kośc i e lnego  i mnzyki  o raz  
r u g o w a n ie  p a r t a c t w a  i wogóle  za  l ep sz ą  j a k  do tychc za s  na szą  p r a c ę  s ł u ż bo wą  
p r a g n i e m y  mieć wszędz ie  j e d n a k o w o  ok re ś lon e  w s t o s u nk u  do l udnośc i  w y n a ­
grodzen ie .

11. a )  W o  do n a p r a w i e n i a  by tu  m a t e r y a l n e g o  i m o r a l n eg o  po s t a no w i l i ś ­
my s t a r a j  się: aby  wsze lki e  k w e s t y  by ły  znie s ione  i z ami en ion e  mocą  u c h w a ­
ły  par af i a l ne j  n a  s t a l ą  p en sy ę  p i en i ężną ,  s k ł a d a n ą  p r zez  pa r a f i an  r a z e m  ze 
s k ł a d k ą  g m i n n ą ,  a  w y p ł a c a n ą  o r g a n i s t o m  p rzez  z a r z ą d y  gmi nne  lub miejskie .  
K w e s t a  o r g a n i s t o w s k a  to p r z eż y t e k ,  k tó r e g o  cywi l i zowane  spo ł e cz eń s t wa  nie 
zna j ą ,  to na jba rdz i e j  pon i ża j ąca ,  h a n i e b n a  i w s t r ę t n a  w c a l e m tego s ł o w a  z n a ­
czeniu— ż e b r a n i n a ,  k t ó r a  d e p r a w u je  c h a r a k t e r ,  k r ę p u j e  w s a m o k sz t a ł c en iu
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i o c a l e  wieki  w s t r z y m u je  k u l t u r ę  śp i ewu  i muzyki  kości elnej .  Aby r e m o n t  
m i e s zk an i a  o rg an i s t y  o d b y w a !  się kosz t em paraf i i .  D ą że n i a  na sze  s ą  s t a l e  
sk i eńo wa ne  do o s i ągn i ęc i a  pensy i  s t a ł e j ,  wys t a r cza j ąc e j  bez ża dn yc h  d o c h o ­
dów i d od a t k ó w .

b) Co do o k re ś l e n i a  do c h o d ó w :  aby  za  śluby po g r ze b y  i p o k r op k i  j a k o  
s t a ł y  dochód  o rg an i s t ó w  u w a ż a n a  by ł a  c z w a r t a  część w s t o su n k u  do dochodu  
ks .  P roboszcza .  Z a  wsze lk i e  mszo,  w o ty  w y i n a b o ż e ń s t w a  z k a t a f a lk a m i  4 rb.  
mies i ęczn ie -  Z a  d os t a r cz an i e  hos ty i  i k o m u n i k a n t ó w  4 i h. roczni e .  Z a i f i c y u m  
w Dz ień  Z adu szn y  5 rub l i  w s t o su n k u  do 1000 dusz.  Z a  p is an i e  ak tów  s t a nu  
cyw i lnego  i wszelki ej  w yn ik a j ą c e j  z t ego t y t u łu  k o r r e s p o n d e n r y i  r z ądow e j  
i p ry w a t n e j  i s t a t y s t yk i  15 rb.  w s t o su nku  do s tu dusz .  P r z y  ozi m nie ca ły  
t y s i ą c  i nie c a l a  poi loua t ys iąca  u w a ż a n e  bę d ą  za ca le  ty s i ące  i po łowy  tys ięcy.

c) Księgi  i nu ty  po t r ze bne  p r zy  nabożeńsl  wach powinny być  kości elne .  
U t r zy m an ie  k a l i k a n t a  i m in i s t r a n t ów  pod ż a d n y m  pozo rem nie powinno  nale-  
żyć  .do o rg an i s t y  Bez ważnej  p r z y c z y n y  o r g a n i s t a  nio powini en  być u su w an y  
od ob owiązków,  a  wszelk i e n i e p o r oz u m ie n i a  p o w in n y  być  s ąd zo ne  przez  ks.  
D z i e k a n a  i d e k a n a l n ą  r a d ę  o r g a n i s t o w s k ą .  byśmy nie byli  zmuszani  do z a ­
j ę ć  nie ma j ą cy ch  nic wspó lnego  ze s ł u żb ą  o r g a n i s t o w s k ą  lub k a n c e l a r y ą  i aby  
Z w ie r z ch n oś ć  n ie  z w r a c a ł a  S^ę do na s  na  „ ty* .  Aby  k a żd y  o rg an i s t a  pos i a ­
da ł  k o n t r a k t  nie us tny  laćz p i s an y ,  k tó r e g o  n o rm ę  o p ra c u j e  zjazd dyeceza luy .

Resz t ę  p o rz ą d k u  dz i ennego  pos t anowi l i śmy  ro z w a ż a ć  na  na s t ę p n y m  
zj( ździę.

Na  tern n in i e j szy  p ro to k ó ł  z ak oń czo n y  i p r zez obecnych  pod p i s any  został .
Organ iś c i :  T eo fil W ó jc ia k  z, Serocka- . ’ W . G a p iń sh i  z Km ogo rzewa .  K  

N o w o tka  z Pok rz yw n ic y .  I4r/. J a n k ie w ic z  z Zeg rza-  J a n  K lo s  z W y s z k o w a .  
P io tr  D z ię g ie le w sk i  z Subiol a W l. P is a r s k i  z Pn iowa .  K a r o l W as& ul z Pu l  
t u s ka .  J a n  W ic liszcw sk i, z Za to r .  J a r o s ik  z Popowa .  W iś n ie w s k i  z Barc ic ,  
W a c ła w  M ile w s k i  z O bry t t ego .

O rga n i ś c i  D e k a n a t u  M ak ow sk i ego  zeb ran i  w uniu  14 L i s t o p a d a  1905  
rok u  uchwa l i l i  co n a s t ę pu j e :

1. Za łożyć  k a s ę  wza jemne j  p om oc y  e m e r y t a l n ą ,  k t ó r e j  u s t a w a  ma  
być o p r a c o w a n a  na wiecu D ye cez ya lny m i p o d a n a  do za tw ie rdz en i a .

2. Chcąf.  r a z  w y ko rze n i ć  p a r t a c t w o ,  pos t anowi l i śmy :  n i e p r z y i m o w a ć  
uczni  n a ą o r g a n i s t ó w ,  a  czynn ie  pop i e r ać  s z k o ł ę j o r g a n i s t ó w  \v W a r s z a w i e .

11. W y k o n y w a ć  śp i e wy  l i tu rgiczne ,  o ile n a t o  się zgodzi  miejs.cowy 
I v .  P robusżcz ,  p r o w u d z i ć ^ i h ó ry ,  ud o sk o n a l ać  się w g r ze  o r g a n o w e j  i z j eżdżać 
s iH w tynrJ.celu w dn iu  umó w io n ym  w D e k a n a c i e  d la  wspó lne go  ćwiczen ia  się 
w śp i ewie  c z t e rog ło s ow ym  i t a k o w y  w y k o n y w a ć  w są s i edz tw ie .

4. S t a r a ć  się zamieni ć  zb i e r an i e  zboża  w sn o p k a c h  i kar t ol l i  n a  s t a l ą  
pensyę ,  ok re ś l en i e  k tó r e j  m a  być na  ogó lny m zjeździe  z a d ec y do w a ne .

5. P ismo „Śpi ew  Kośc ie lny*  j a k o  o r g a n  p r zez nac zon y  sp ec ya l n i e  d l a  
o rga n i s t ó w ,  powin ien  k a żd y  z na s  z a p r e n u m e r o w a ć  &d 190(1 r . ,  j eże l i  n ie  na  
kosz t  pa r a f i a l ny ,  10 n a  swój w łasny .

Ó. Ż ą d a m y  od Księży P robo sz czó w,  za  wo tywy i n a b o ż e ń s t w a  żałulmtr; 
(nie l icząc s zcz eg ó ło wo j^ r z t e ry  rnbl e  mies i ęcznie ,  za  p is anie  a k tó w  i p r o w a ­
dzen ie  wszelkiej  k o r e s p on de nc y i  w kar i oe la ry i  pa r a f i a l ne j ,  s t o sown ie  do w ie l ­
kości  paraf i i ,  od 10 00 - ea  dusz  rubl i  p ię tna śc i e  roczni e ,  w r a t a c h  umówionych  
z o rg an i s t ą .

7. Ksi ążk i  i nu ty  wszelk i ego rodza ju  po t r ze bne  d l a  chó ru  po w in n y  być 
kośc ie lne .

8. R e s t a u r o w a n i e  mi e s zk an i a  o rg an i s t y  w m i a r ę  po t r ze b y  ma  być 
kosz t em pa raf i a l nym.

>9 .  Organ i ś c i  n ie  powinni  być  używ an i  do robó t  i po s ług  n ie  o d p o w i a ­
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d a j ąc y c h  ich zawodowi ,  i nie m a j ą c y c h  nic  wspó lneg o  z ko śc io ł em lub k a n -  
c e l a ryą .

10. U t r z y m a n ie  k a l k a n i s t y  i m in i s t r a n tó w  nie powinno  nałożyć  do o r ­
gan i s ty .

11.  Za  ca ło ro czn e  pieczenie  o p ł a t k ó w  n a  I ł o s t ye  i k o m u n i k a n t y — rb.  4.
12. O r g a n i s t a  bez ważne j  p r z yc z yn y  nie powini en  być  u su w a n y  od o b o ­

w iązków ,  w ra<?ie p r awdz iwe j  v, iny Ks.  P roboszcz  może mu  miejsce wy p ow ie ­
dzieć,  i o tein z awiadomić .  Ks.  D z i e ka n a  i R a d ę  d e k a u a l n ą ,  k tó r z y  s p r a w ę  
r o z s t r z y g n ą  z uwzg lędn ien iem t r a n z l o k o w a n i a  n a  mn ie j s zą  pa ra f ię ,  lub w y d a ­
lenie,  z posady.

12.  Aby chór  by ł  w każde j  paraf i i ,  z achęcen i e  do uczęszczan i a  na  l ek -  
cye śp i ewu  na leży  do Księży P roboszczów,  w y k o n a n i e  zaś  do o rg an i s t ów .

14. Do p r z e p r o w a d z e n i a  na sz yc h  po s t an ow ię ^  w y b r a n a  j e s t  R a d a  De- 
kana lna .  p r zez  t a j ne  g lo s ow an ie  w osobach  p.p.  W.  Ro s tk o w sk i e g o ,  J .  O s t r o w ­
sk i ego i A. F a b i s i a k a . : '■

W . Iłostlcow slci, Jó zr .f O stro w sk i, A - P a b is ia k  I I .  W a lc za k , J ó z e f  W ę-  
sio lek , P io tr  I lzk ie w ić s ł, J a n  P a b is ia k , J a n  B u d k ie w ic z , P io tr  l iu d z iń s k i,  
J ó z e f  C hizóieski.

My niżej podpis ani ,  o rgani ś c i  d e k a n a t u  O s t r ow sk i eg o ,  z eb ran i  w dn iu
IB  Lut ego  1900 ro k u ,  ob r ad u j ą c  nad  po l epszen iem naszej  dok  pod w zg l ędem 
in a t e r y a l n y m , - s ł u ż b o w y m ,  spo ł ecz ny m,  i podn ie s ien i em w yk sz t a ł c e n i a  f a chowe­
go,  uw aż am y  za kon ieczne ,  aby  pr ż . eprowadzió na s t ępu j ąc e  r e fo rmy :

1. Znieść  ws ze lką  zb i e r a n in ę  czyli pe tycyę ,  a j es zcze  inaczej  kwest ę ,
( sn op ko w e ,  w a r zy wn e ,  sp i sowej ,  k t ó r a  j e s t  d l a  nas  w s t r ę t n ą  i pon i ża j ącą ,  
znieść '  wszelki e w y na g ro d z e n i a  p ien iężne za  czynności  s ł użbowe  par af i a l ne ,  
a wyznaczyć  s t a ł ą  p e n s j ę .  P e n s y a  t a  n a  na jmn ie j s ze j  paraf i i  nie po w in n a  być 
mn ie j s zą  od 400  rb .  r o c z n i e ^ a  na  par a f i a ch  od 3 -ch  do 5 t ys ięcy ludnośc i ,  
za. każ d y  t y s i ąc J dusz  więcej po 100 rb.,  od S -u  do 1 (4 t ys ięcy po 50 rb. ,
a  od ł()-ciu do 20 t ys ięcy  po 25  rub .  od tys i ąca .

2. Po o p ł a tk i  p r zed  l loże.n Na ro d ze n i e m niech by pa r af i an i e  pr zychodz i l i  
sami ,  a  jeżeli  j e s t  to n ie inożebne ze wzg lędu  n a  t r a d y c j ę ,  to n iechby  o r g a n i ­
ści rozwozi l i ,  a le  za s t o so wn em w yn ag ro dz en i e m  pienię/ lnem.

3. Za  dos t a r c zan i e  liostyi i k u m u n i k a n t ó w  na l eży  się t akż e  o rg an i ś c i e  
w yn a g ro d z e n i e  od kośc io ł a ,  u w aż am y ,  ż e ^ i i e  zawie l e  będzie 2  rb.  roczni e  od 
t y s i ąc a  ludności .

4 Nu ty  i ks i ążki  c hó ro w e ,  j a k  rów n ież  ka lk a n i s t a ,  powinny  być  u t r z y ­
m y w a n e  kosz t em paraf i i .

5 Za  czynnośc i  k a n c e l a r y jn e ,  t. j .  p i san ie  ak tów  s t an u  cywi lnego  i wsze l ­
kie w y n i k a j ą c e  z tego t y tu łu  ko re sp on de j i c ye  r z ą d o w e ,  p r yw a t ne ,  m e t ry k i ,  
św ia de c t w a  i s t a t y s tyk i ,  C zc iga ln i  ks.  ks.  P robos zcz owi e  n i e ch by  płaci l i  j a k ą ś  
s t a l ą  pensyę .  np.  15 mb l i  roczni e ,  t ak że  w s to su n ku  do t y s i ą c a  ludności .

(i U b i e r an i e  księdzS,  nie powinno na leżeć  do o rg an i s t y ,  lecz do kośc i e lnego .
7 Aby k s .k s .  p tobnszczowie  n ie  miel i  prawna ż ąd a ć  od o r ga n i s t ó w ,  ż a ­

dnych  robó t  i po s ług  osobis tych.
8 Uwolni en ia  o rg a n i s t ów  z posad  p rzez  p roboszczów,  pow inny  bye  

k o n t r o l o w a n e  p r zez  wyższą  w ładzę  du ch o w n ą ,  lub sp e c y a l n ą  komisyę .
My ze swej  s t r o n y  obo wi ązu j e my  się w y k o n y w a ć  m u zy k ę  ściśle kośc i e lną ,  

i p r a g n ą c  podn ie ść  poziom w y k sz t a ł ce n i a  f achowego  i umy s ł ow ego ,  ob ow iąz u ­
j e m y  się p r e n u m e r o w a ć  „Ś p i ew  K oś c i e ln y " ,  k t ó r y  n i echby  byl  p i smem poświę -  
eonern s p e c j a l n i e  sp r a w o m  o rg an i s t ó w ,  n a d t o  obo wiąz u j e my  się j eźdz ić  na  
k u r s a  mu zyczne  np.  do P ł o c k a  co 3 l a t a ,  dopók i  się nie u z y sk a  s t opn i a  4. 
A ci co u z y s k a j ą  w yz n ac z on y  s t op i eń  m a j ą  j eźdz ić  co la t  6.  Obowiązu j e  to 
j e d n a k  o rg an i s t ó w  nie s t a r s z yc h  na d  45  l a t  życia .
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Wres zc i e :  młodzi  k a n d y d a c i  n a  o rg an i s t ów ,  nie m o g ą  być  p r z y j m o w a n i  
n a  p o sa d y  i naczej ,  j a k  ze św ia de c t w em  szko ły  o rgan i s t ów .

W y b i e r a m y  też z pośród siebie dwóch  de l eg a t ów ,  k tó r z y  m a j ą  o p r a c o ­
wać  powyższe  p u n k t a .  ( p o d p i s a n o : ™

. I W ik to r  D o b r z y ń s k i  z A n d rz e j e w a  
1 elegaci  j p i ory (m  O zierżg o w sk i z J a s i en i cy .

A . D ofjacki z Os t r ow i ,  P io tr  DzięgiedewsJci z I ubielą ,  W ą s e w o  ftjuA tm k  
B ie ń k o w s k i , P o r ę b a  T eo fil I r z y g o d a ,  B ro k  S ta n is ła w  S o k o ło w sk i , Teo fil S teć  
z J e l n n k ,  S ta n is ła w  K o z ło w sk i  Z a r ę b y ,  A d a m  S ze jk  .Malkiń,  D ługosiodło  J a n  
T a rk o w sk i ,, W . P is a r s k i  z G o w o ro w a ,  S ta n is ła w  W y s z y ń s k i  Zuzel ,  J a n  Slepo- 
w ro ń sk i N u r ,  J .  C io łkow sk i z  G zyżew a.

My niżej pe dp i s a m o rgani ś c i  D e k a n a t u  Os t r o ł ę ck i eg o  d. 20  lu t ego 1006  r. 
j edno g ło śn i e  u c h w a la m y  co na s t ępu j e  w ś l ad za  ogółem.

1) W s z e l k a  zb i e r a n in a ,  k t ó r a  j e s t  w s t r ę t n ą  i pon i ża j ącą  d l a  każ d eg o ,  
z w a n a  pe ty cyą ,  czyli  k w e s t ą  j a k o  to: sno pko we ,  w a rz y w n e ,  spi sowe i t. u. 
i wsze lki e  w y n a g r o d z e n i a  p ieni ężne  za  czyniuiośr i  . s ł użbowo-pa ra f i a l ne  s ą  n i e ­
wła śc iwe ,  a  w miejsce  tego p ro s imy  o n az n ać ze n i a J ś t a l e j  pensyi .

P e n s y  a  n a  najmnie j sze j  paraf i i  w ł ąc z a j ą c  i k l a s z to ry  p o w in n a  być nie 
mnie j s zą  nad ( 4 0 0 ) ^ cz t e ry s t a  rubl i  r oczn i e  i m ie szk an i e  ,par a f i a l ne .  Od 3 t y ­
s ięcy dusz  pa r a f i an  do 5 t ys ięcy  od ka żd eg o  t y s i ą ca  wyżej  po 100 rb.  od 5 
t ys ięcy  do 10 0 00  po 5o rb.  i od 10 do 2 0 0 0 0  po 25 rb.

ZA C Z Y N N O Ś C I  k  V N C K U R Y J N E .
2) Za  p is anie  aktów'  s t a n u  cywi lnego  i wsze lki e  w yn ik a j ą c e  z tego ź r ó ­

d ła  k o r e s p o n d e n c j e  r z ąd ow e ,  p r y w a t n e ,  s t a t y s t y k i ,  p i ę tnaśc i e  rubl i  r eczn i e  
w s t o su nku  do t ys i ąca  dusz.

3)  Za  d os t a r cz en i e  hos ty i  i k o m u n i k a n tó w  od t y s i ąc a  dusz  po 2 rb ,  r o ­
cznie.

4) Organi ś c i  p r z y j m u j ą  n a  s iebie obowiązek  p r z y g o t o w a n i a  o p ł a t k ó w  d la  
p a r a f i a n  za  s t o sownem wy n ag ro d zen i em .

5)  N u t y  i k si ęg i  kośc i e lne  p ow inn y  być u t r z y m y w a n e  kosz t em k a s y  b r a c ­
twa.

6)  U b ie r an i e  k s i ęży  na l eży  do o bo w iąz kó w  z a k r y s t y a n a .
7)  Co do t r anzloka j iy i  i zmiany  o r g a n k f y ,  to t a k o w a  p ow in n a  być  de-

c y d o w a n ą  pr zez  k on sy s to r z  wspólni e  ze s p e c y a i n ą  k o m i s j ą .
8)  W sze lk i e  r o z p o r z ą d z e n i a  wzg lędem muzyk i  kośc i e lnej  ob ow iąz u j e my  

się w y pe łn i a ć  wed ług  w y m a g a ń  Dyec ezy a ln ych  i uczęszczać  n a  k u r s a  muzyczne  
co 3 i a t a  do pók i  się nie u z y sk a  s t op n i a  4; ob owiązn j e  to o r ga n i s t ów  do lat
łS ,  ci z aś  co uzyska l i  s topień ,  obowiązan i  s ą  j eźdz ić  co l a t  6.

9) Młodzi  k a n d y d a c i  mogą  być  p r z y jm ow an i  n a  posady  z t ym w a r u n ­
ki em,  że b ęd ą  pos i a dać  św ia dec tw o  ze szkoły,  o rgani s t owski e j .

Obo wią zu j em y  się p r e n u m e r o w a ć  sami  Śpi ew Kośc ie lny.
N in ie j s zą  u c h w a lę  s k ł a d a j ą c  u s t óp  J eg o  E k s c e l e n c j i  Ks iędza  B i s ku pa ,  

poko rn i e  p ro s i my  o ro zp a t r z e n i e  jej  i po tw ie rdzen i e .
Del egat :  P . P isa r sk i.

P i s k i— t / ę "C hm ielew ski, K ad z id ło — F r . K o s iń s k i , T r o s z y n — S t.  G osiew ski. 
O s t r o ł ę k a  — J  K o n ia k i , Cze rwin  — J .  N o w a c k i , R rZekun - W , M r ó w c zy ń sk i , 
K a m i o n k a — F. B ła s z c z y ń J c i ,  M y s / y n i k ó —  S t. K u lig o w s k i , O s t r o ł ę k a  f a r a  —  
W a c ła w  Jjendo.

Orga n i ś c i  D e k a n a t u  1’rza.snyskiego zeb ra n i  w dn iu  20 l u t ego  1906  ro k u  
uchwal i l i  co na s t ępu j e :

1) Za łożyć  kasę,  wzaj emnej  pomocy,  e m e r y t a l n ą .  Uslawm jej  będzie  o p r a ­
c o w a n a  n a  zjeźdzje d y ec ez ya l n ym  i p od an a  do za tw ie rdze n i a .
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2) S t a r a ć  się zb i e r an i a  s n o pk ów ,  ka r t o f l i  i wszelki e  k w es t y ,  z amien i ć  n a  
s t a l ą  pensyę .

3) P r e n u m e r o w a ć  pismo K p i  era Kośc i e lny . "
4) Ćwiczyć i u d o s k o n a l a ć  się w śp i ewie  c h ó ra l n y m  i f i gu ra lnym i g r ze  

o rg an ow e j .  P odc zas  na bo że ń s t w  t r zy m ać  się ściśle p r zep i sów  l i tu rg i cznych .
K W  S t a r a ć  się,  a b y  w każde j  para f i i  b y ł  chó r ,  z achęcen i e  j e d n a k  d<rj 

uczęszczani a  na, l ekcye  śp i ewu  na leżeć  powinno  do ks.  P roboszcza .
6) W sz e l k i e  k s i ążk i  p o t r zeb ne  d l a  e h ó t u i  o rga n i s t y ,  po w in n y  być s p r a ­

w ione  kosz t em kośc io ł a ,  G r a d u a l  i A n ty fo n a r z  p o w in n y  z na jd o w a ć  się n a  k a ­
żdym chórze .

7) U t r z y m y w a n i e  k a l k a n i s t y  i m in i s t r a n t ó w  nie pow inn o  na l eżyć  do o r ­
ga n i s t y  j a k  to się w n i e k t ó r y c h  pa r a f i a ch  p r a k t y k u j e .

8)  Z a  ca ł o r ocz ne  pieczenie  o p ł a t k ó w  n a  l l o s t ye  i k o m u n i k a n t y  powinien 
o r g a n i s t a  o t r z y m a ć  o sobne  w y n ag ro dz en i e  z k a s y  kośc i e lne j .

9)  O r g a n i s t a  n ie  powini en  być  n ż y w a n y  do ża d n y ch  pos ł ug  i r obó t  nie 
m a j ą c y c h  nic  ws p ó l n eg o  z jego za w od em ,  ani  z kośc io ł em lub k a n e e l a r y ą .

10)  Bez wmżnej p r z y cz y ny  o r g a n i s t a  nie powin ien  być  u su w an y  od obo ­
wiązków' .  W  razjie r z eczy wi s t eg o  wykroczenia , ,  ks .  P roboszcz  z a w i a d a m i a  „ T o ­
w a rz y s t w a  D y ec e z y a ln e " ,  ( k tó r e  będz ie  u s t ano wi on e )  k t ó r e  t ą  sprawrę zbada  
i zas tosu je  z uwzg lędn i en i em p rzen i es i en ia  w innego  na  m n i e j s zą  paraf ię .  W y ­
r z u c a n i e —  „n a  b r u k " ,  n ie  pow inno  mieć miejsca.

11) Do p r z e p r o w a d z e n i a  t ych pos t anowień  w y b r a n y  j e s t  j ed n og ło śn i e  j a k o  
de l ega t  p.  S ta n is ła w  S a d o w sk i  z B a r a n o w a ,  (podpi sa l i )  org.  pa r a f .  P r z a s n y ­
skiej  A n to n i P lu c iń sk i,  o rg .  kośc io ła  po b e rn a d y ń s k i e g o  w P r z a s n y s z u  K a c p e r  
P ołom sk i, p r zys ł a l i  upo w ażn i en i e  do podp i s an i a  dwóch:  o r g a n i s t a  C h o r z e l s k i - -  
Teodor J a n k o w sk i  i organis ta .  Z a r ęb sk i  —  A le k sa n d e r  J u r c z a k .

W ł a s n o r ę c z n i e  podp i s a l i  o rgan iś c i  paraf i i :
B a r a n o w s k i e j — S ta n is ła w  S a d o w sk i, J e d n o r o ż c e — F ra n c is ze k  W ró b le w sk i, W ę ­
g r a — K o n s ta n ty  C zy żew sk i, P a w ło w o  —  W ojciech Pu];,as, Dz i e r z go wo — K a je ta n  
M a te rn o w sk i.

Rozwiązanie  zad a ń

(Ciąg dalszy)

l l a r m o n i z a c y a  psalmów'  n a  s t r .  189 (A? 15 i 16). 

P sa l m  w tonie  I .  1 sposób  ba rm on i zac y i .

3 —



5 6 Ś P I E W  K O Ś C I E L N Y . j\rsj 5 .

Sposób  2-gi . Sposób 3-ci  d r u g a  połowa.

S i :  ^ ---
f  I p  P

I 1 I I I

I I

II VI VI II IV II VI I V VI V I

Ps .  w tonie VJ11.

- k  1- — i— •— P:—  —1 —'  A---------------------------
— •-P - : g  - ® =  a  - c .w

3 = a = , = 3 = [ | E B -HC*— r*—
 -

Ps.  w tonie VII.

i -- A - Ś e r z l —  J— d

- o —-
I I I

J  ^
- — i?------F— i— <g-

V IV I

I I
-— <5— r i—r

—t  &-
— r „

v  i

z_i___a__%_L._jTJ_Z__r__~__r__1:l_5:__1_li_  .t_L__:LI

i i 1 i

v-
I V  V I  IV  V

I
V II I V I

. . A .. . . . _ J , .................. . _ ..... . _ ..
: ± k M —  5 ---- ~7Zs~----------.----zz---- ------ 11“"------------—* ----------------- -----_

-----------------------liii

: = Ł t ? = ------------ a . .

 -J— 4— J — J -
~ ^ = ~ = i = = = ^ = z

V
I

— r - 1
II VI  v

C r u \  a \ e  benedi c t a .  (z z a t r z y m a n ą  s e p t y i ną  ■<-)

n r z _ r = r = t  '  J  F - » —i  V ” # '  * - * - > - » - - » * » I— »— ,  •  » :
= q = t

I I I

I I

I I I i  !

II V I I \ I  I II Ii

-i— j_-

VI V I IV

x_

* s  i
IV

T  

V I I

- m —  -3 - T - 3
: r ; r . - J = P - - p - j ---------- 1--------------------1—

v  .  -  - i — o - ---------------, —

*■ 9  0  |#
i ' i 1 
1 1 i 1 1 1 1 1 r  r

t  r  £

1 1 i

! i  >____ 9 ______9  __ ~9 ~ ___ |g~ J  i  i i
—  m ---------  9  - j -----0  — . j  j  j  i

----------p ~ - f — - p _ _ : f -------------------*  -  —  *  — *  ;

r .
— * --------s  — •  —

\ J L - j ,  _ L ^ -----------p _  p — p — L — p — « — p ----------p —
t - f = J = # - _ T = - T - = r - =

1 ' I
IV  II I IV II V  I I IV V II VI  II V  I



N» 5. Ś P I E W  K O Ś C I E L N Y . 57

Yictor i a ,  Y ic to r i a .

i .
h= I — [ = i = 3 = q ^ »

( p — ” * w = S d ! E [ - [ ' - J r - ;  - -  *
I I l i i r  i i 'I

# -  9  I-
I ; p c <

I [

i i ;  -#■*- —
i i 

* «
i

t i
l i m

v i  n  i i  v i v  VI i v  i v  i VI v  i

t / f e __r
= ! = ] =
{ « .

■i— 
{ - g ) * _ '0—-0—m__#---------

r!—- 
----4

139 —§ P
0 — 
0 —

-0----- 1— -(# --- 0-\-0
0 --— M

S Ę — |
r T  1h i

=-•---1
1— r —1

_ _ l _z ___
1

*—4
1 1

9-- ~ i 1 i
r M
r - f - r

i (
l i

1 1 i i

i I ! I 
i  i  x  i

iP-
- p _ e _ -

"I— — r  H— 1— F- v  ~  - r ~ i —    i— r~
-» i-0 — ~) 
Z r _ t — J

I V I | R f  I IV I I IV V VI II 

0  S a l u t a r i s  hos t ia .

I IV V I IV I V V

l - g - - '
1— 4  _  _ l__r::1

1

A  J '
z _____9

E b r r ! ;  - t

I  17  1

n a
-3 -------------- — * — |

r_______1__ 1
1— g —
l = = = i — J

VI V 

- 4 -

I I

I J
-* -— |  — g — -  —  jf—  

VI \

- ^ = { . r = : d — j — i —  = 1 = 3 ::=  [— j =
1: *=rz:|— ^ = * z = d : r = 5 t= # .= J .= = ': j= : J = r ;  - t — 1— ,------ f — i — &— | — i _ c z — i —

I I  f  I I r  l i

I I

— J_-_r ----- 1..
iś *
ł

I I

S ®
- f — e>-

■ ś m

11 v I IV 1 \ I \  I

r -

ii

9 14■ r ■■■1_|----_| □

IV V-

T



5 8 S P I TC W K O Ś C I E Ł U . '  jN? 5.

t J T E B A T U B A  I K - B H T K A ,
Ky r i a l e  s i ve  O r d in a r i u m  3 iis s a e  con form e e d itio n i va tica n a e  A . S S . D , 

N . .Pio P P .  X  eoulgntae. E d i t io  S ch w a n n  A - D u sse ld o r f (jGcermania) fy u n p td ja s  
L . Sch icann .

F i r m a  S c h u m a n a ’ is to tnie  d o k o n a ł a  prze ś l i c znego  w y da n i a  po wyższego  Kj  
r ya l u .  Duże,  w yr aź n e  nuty ,  n adzw ycza j  p i ęk n y  pap i e r ,  t e k s t  z dużemi  l i t e r a ­
mi s k ł a d a  się na p i ę kn ą  ca ło ść  obe j mu jąc ą  123 s t r on i ce .  N a l eży  d o d a ć  że 
wobec t a k  e f ek townego  w yd a n i a  c en a  j e s t  b a rd z o  u m i a r k o w a n a .  W y l a n i e  V 
w  op ra w ie  kosz tu j e  l lV [.= 50 kop. ,  wyd.  8 .  a c ze r w ony mi  i n i cya l ami  w o p r a ­
wie i ,50 M . = 7 5  kop. ,  wyd.  F.  w no w oży tne j  no t ac y i  na 5 l u n a c h ,  w o p r a ­
wie 1 M . = 5 0  k. To w ar zy sz en i e  o rg an o w e  do tej edycy i ,  d o k o n a n e  p r zez  Xe -  
kesa ,  w op ra w ie ,  G M . = 3  rubl e .  U k ła d  ca ł ego  K y r y a ł u  zupe łn i e  p od ob ny  
do w y d a n i a  P us t o t a .

S a n t a  Ceci l ia ,  mies i ęczn ik  muzyczny ,  w ych odz ący  w T u ry n i e  pod re-i 
daljjflyą p. Cap ry  i ks .  ILip. R o s t a g u a  w s t y czn iow ym  n um er ze  t e g o r o c z n y m  
za w ie r a  t rzy  doda t k i  nu towe ,  z k t ó r y c h  j e d e n  z a w ie r a  ł a t w ą  i b a rd zo  m e l o ­
d y jn ą  mszę j ednog ło so wą .  Za zn ac zy ć  na leży,  że a k o m p o u i a m e n t  o r g a n o w y  
po s i ad a  c h a r a k t e r  zupe łn i e  s amo dz i e l ny ,  p r zez  co u t r u d n i a  n i eco  w y k o n a n i e  
s ł ab szemu  muzykowi ,  k t ó r y  j edno cz eśn i e  mus i  g r a ć  i śp i ewać .  T r u d n o ś ć  t a  
j e d n a k  znika ,  jeś l i  c h ó r  wys t ę pu j e  oddzie lnie  i chodzi  t y lko  o t o w a r z y s z e n i e  
o rg an ow e .  P o m j s ł y  me lody jne  z a w ie r a j ą  dużo świeżości  i p r a w d z i w ą  p r z y ­
jem no ść  m o g ą  w y tw orz yć  k a ż d e m u  n a w e t  w iększemu  chó rowi .  D iu g i  d o d a t e k  
z a w ie r a  ba rdzo  p i ę kn y  hy mn  do św Cecyli i .  Nie  jes t  to h y m n  kośc i e lny ,  j ak  
widać  z t e m p a  ( a l l eg ro  eon vi t a) ,  z c h a r a k t e r u  me lo dy jnego  a  n a w e t  i t ek s tu .  
C h ó r  śp i e w a  ty lko  m i s o  no n a  tle f o r t ep i an u  lub o rk i e s t r y ,  z d od an i e m  s a k s o ­
fonów (ad l ibi ium).  A u to re m  h y m n u  j e s t  O. R a va n e l l o ,  n a  o r k i e s t r ę  r ozp i s a ł  
J .  Yan ine t t i ,  t ek s t  u lozy l  ks .  Z ac ca r e l l a .  N a  u roczys to śc i a ch  ć^ cy l i ań s k i ch  
możnaby  z wie lk i em pow od zen i em  w y k o n a ć  tę ł a d n ą  i k r ó t k ą  ko m p o z y c y e ,  
i r z eb ab y  j e d n a k  t e k s t  w łosk i  p r ze łożyć  n a  po lski .  P a r t y t u r a  i g ł o sy  o r k i e ­
s t r o we  ko sz tu j ą  t y lk o  2 l i r y — 80  kop.  Na jw yż sz ą  n u t ą  w me lodyi  j e s t  e. 
W  mszy Ba t azz a ,  0 k tó r e j  mów i l i śmy  wyżej ,  m e io dy a  u t r z y m a n a  j e J |  w skal i  
ś r ed n i e j ,  n a j w y żs za  n u t a  j e s t  d. T r zec i  d o d a t e k  to t a k  zw a ne  C arm en  tr a g i-  
c tm  S a n c ta  A g n e s ,  m a  to być widocznie  cos w rodza ju  o r a t o ry u m ,  osnut egpj  
na  t le życ ia  sw.  Agnieszki .  Ob ecn y  d o d a t e k  z a w ie r a  dop ie ro  część p i e r w s zą  
k t ó r a  nosi  t y tu ł  C h o m s  C ld s t ia n w u m ,  ch ó r  ch r ześc i j an  J e s t  to u tw ó r  n a  
fo r t ep i an  z d od an i e m  w n i e k tó ry ch  mte j s ąaeh  pa r t y i  s k r z y p c o w y c h  i k w a r t e ­
tu  smycz ko weg o  z t ł u m i k a m i— rzecz  ba rdz o  p i ę k n a  w J s h a r a k t e r z e  o r a t o r y o w  
ks.  Pe ro s iego .

Stow arzyszen ie  gre yoryańsk ie  zaw iąza ło  się w Ymeryce w celu p r o p a g o ­
w an ia  śp i ewu  g r e g o r y aó sk i e g o .  Zwią zek  ten  m a  na  celu p r ze d ew sz ys t k i e m  
w sk az y w ać  sposoby tym wszystk im,  k tó r z y  p r a g n ą  p r z e p r o w a d z i ć  w ko śc io ł a ch  
z a p r o w a dz en i e  śp i ewu  g r e g o r y aó sk i e g o .  W tym celu u r z ą d z a  G regorian  C ongrega- 
tion  poucza j ące  odczy ty ,  o r az  p r a k t y c z n e  ćwiczeni a.  W lecie m a  być u r z ądz on y  
s t a r a n i e m t ego związku  kong re s '  m ię d zy n a r o d o w y  śpi ewu g r e o r y a ń s k i e g o .  R u c h  
w tym  k i e r u n k u  wskazu j e  j a k  s p r a w a  ś j uewu  g re g o r y a ń s k i e g o  za jmu je  c o r a z  
więcej  umys ły  g ł ębsze  w S t a n a c h  Z j ednoczo ny ch  A m er y k i .
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Gregorius- B la t t  £& 8 — 12).
l i e l ą c y a  o kongres i e  c h ó r a l n y m . — S/.ko- 

la mu/. .-Kościelna w A k w i ^ r a u i e ;  kurńość 
i swobodk;  i n t erna t ,  po p i sy ,  p r ak t y c z n e  
porównanie  c hora ł u s k m i o n ć g o  i s t a ro ­
ż y t n e g o . — Założenie nowfej sz ko l j  inuz.- 
kościelnej  w P a d e r b o r n i e . — Dekre t  ICon- 
g rn Mf e j i  św. Obrzędów jako pr zedmowa  
do w y d a n i a  w a t j  kal iskiego.  —  Doskonale­
nie gjosu  i p r aw i d ł o wy  oddach  na kurs i e  
f o ne t y c z n y m.  — P o p r a wn e  w y ma wi a n i e  
l i c m y .  — I lu  w y d a w c ó w  podjęło się p r ze ­
d ru ku  w y d a n i a  wa t yk ań sk i eg o?  — S ot a t -  
ka l i i s t or yćżńa  z ok az y i  wznowien i a  s t o­
w a r z y s z e n i a  c ec y Ha ń sk i eg o  we Włoszech.

J ak  wszystkie  czasopi sma muz. -kościel ­
ni! poświęci! także „Grego r iusbl a t t "  <lu- 

Cżo n r e j s c a  międzynarodowemu kong re so­
wi chóra lnemu w S t r a sbu rgu .  Przed kon­
gresem zael ięcat  on ki lkakrotnie  czyte l ­
ników swoich,  uczonych,  kapłanów,  d y ­
rygentów,  organi stów,  nauczyciel i  i ś p i e ­
waków do uczes tniczenia  w pracach  z j a ­
zdu międzynarodowego,  w długim sze­
regu podał  nazwiska  znakomi tych mężów 
z rozmai tych państw,  na leżących do ko- 
n r t e t u  kongresowego,  wyl iczył  dobrodzi e­
jów zjazdu z pomiędzy ep iskopatu ,  wre ­
szcie zapoznał  ochotników z bogatym pro­
g ramem i z porządki em dziennym pod­
czas wiecu.  Po kongres ie  redaktor  cza­
sopisma,  k tóry należał  do zarządu,  zło­
żył  obszeruą  i sumienną relacyę o wszy-  
s tkiem, co pozostawało w jak imko lwiek  
Związku z wiecem ehoral is tów.  S p r aw o­
zdanie swoje zakończył  zaś  na s t ępu j ą ­
cymi słowy:  „Dui kongresu minęły wp ra ­
wdzie,  lecz p r aca  tyeii dni będzie w yda ­
wała  przez długie lata plon obfity dla 
całego św ia t a  muz. -kościelnego.  Kongres  
chóra lny w S t r a sb u rg u  j e s t  s tanowczo s ł u ­
pem g ran i cznym w lii story i rozwoju śpie­
wu chóra lnego".  — Do na j l epszych  szkół  
muz. -koście lnych,  założonych w celu p r a ­
ktycznego ksz t ałceni a kandyda tów do sta- 
nu organi stowski ego,  na leży dom św. 
' rzegorza ( Gregoriushaus) w A k w i zg ra ­
nie, fundowany w r. 1881  przez ks. ka ­
nonika Boeke l e r a .  Młodzież,  z ap i su j ąca  
się do tej szkoły (po skończonym 14 ro­
ku życia),  uczy sio w c iągu ki l ku lat  
wszystkiego,  eo je j  w przyszłośc i  w ob ra ­
nym zawodzie będzie potrzebne.  Poza  
tem młodzieńcy m a j ą  sposobność,  w p ra ­

wiać się p raktyczn ie  po kolei do p r z y ­
szłych czynności  kościelnych,  gdyż od 
r. 1897 z szkolą muzyczną  jest połączo­
ny Kościół Najśw.  Serca  Jezusowego,  
w którym pełnieni!? obowiązków w za- 
k r j s t y i ,  przy oł tarzu i na chórac spada 
na wycliowańcoH szkoły.  GŁiehą ich pra-  
mę;,ułatwia .n ternat  doskonale u rządzo ­
ny,  w którym o t r zymują  wychowanie s t a ­
ranne,  ug run towane  na pobożności i bo- 
ja żn i  Bożej. J’yin sposobem szkoła mnz.- 
kościelna s t aje  się dla nioh zarazem szko­
ł ą karności  i szkołą cnót ch rześci j ań­
skich,  z której  zabawa,  godziwa roz ryw­
ka i pogodua wesołość nie są  byna j ­
mniej  wykluczone.  Na zakończenie k a ­
żdego roku szkoluegu rada pedagogiczna  
ur ządza w obec zaproszonych gości uro­
czystość pożegualną,  w której uczes tni ­
czą j ako  wykonawcy wyłącznie  ci ucznio­
wie, którzy ukończyl i  zakład.  P rogram 
taki ch ,  uroczystości  p rzeds tawia  się za ­
wsze za jmująco,  gdyż pomiędzy innemi 
daje  możność poznania  rozmai tych zdol­
ności i przekonani a się o ta l entach wśród 
mtodzieży.  Tych zaś nie brak.  Dowodzą 
tego t rudne Icompozycye organowe,  w y ­
konywane  z powodzeniem,  j a k  n. p. 0.  
Dienel’a koncer t  w P major ,  J. S. Ba- 
c h ’a fugi,  Cl. MerkePa sonat a Lłfs 2,  A. 
Gui lmai iPa in t rodukeya i fuga,  Rheinber-  
ge r ' a  sonat a oj). 151 i inne. Śpiewy chó­
rowe, wykony wane przez wszystk i ch  ele­
wów, p r zeds t awia j ą  się nie mniej  oka­
zale. Uwzględniane bywa ją  wszelkiego ro­
dzaju śpiewów,  miejsce uprzywi i jow.  z a j ­
mu ją  j ed na k  chora ł  i szkoła dawnych  
mist rzów (wiek X \ ’l), o czein przekony-  
wują  nas t ępuj ące  poprawnie  odśpiewaue 
perły s tarożytnej  muzyki  kościelnej :  A. 
Gab rie l i ’ego daria  Magdaleną‘p L. J lasie-  
r ' a  U ixit Maria., J.  Pa le s t r i ny  Sicu t cer- 
•m s , S'  Molinaris  a A doram us te i t. p. 
Wobec żywo omawianej  dzis iaj  kwestyi  
chóralnej ,  r ada  pedagogiczna  uważała  za 
rzecz pożądaną publ iczne porównanie  te­
go samego uit roi tu podług dwóch odmien­
nych wydań  chóra lnych w ten sposób,  że­
by ca ł ą  melodyę chora iną  odśpiewać na­
przód podług skróconego wydani a  medy- 
cejskiego,  a zaraz  potem ana log iczną  me-
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lodyę t r adycyonalną  podłng wydania  Be­
nedyktyńskiego.  Obie melodye wykona ­
no znakomicie.  I eo się okazało? Otóż
jedna część s ł uchaczów obst awa ła  przy 
wydaniu  medyce jski cm,  uważaj ąc  in«- 
lodyę skróconą za p rzys tępn ie jszą ,  ł a ­
twiejszą,  wogóle za inelodyę zrozumiałą .  
Zdanie to popierał  także sp r awozdawca  
muzyczny gazety „-Eclio t er aźnie j szości .“ 
luna część s ł uchaczów gus towa ła  s t anow­
czo w śpiewie t radyeyonalny in, j ako  w nie- 
lodyi wykończonej ,  ma je st a tycznej  i bo­
gatej .  Upodobanie takie zyskało po pa r ­
cie w osobie sp r awozdawcy muzycznego'  
gazety „ Przyjnci i  1 l udu . “ Z tego okazu ­
j e  się, że różnica zdań wyłan i a  się s k u ­
tkiem odmiennego punktu  wy jśc ia  w jsa- 
pa t rywan iach  i że j es t  uzasadniona.  
Badając  powyższe oraz inne jeszcze,  czę­
sto pr zy taczane racye,  nie t rudno p r ze ­
widzieć,  że zawi ła  ta sp r aw a  uie pręd­
ko jeszeze  doczeka się zatat«Tienia ku 
ogólnemu zadowoluieuiu.  Nowa s zko ­
ła muz. -koście lna została  założoua w P a ­
derbornie na życzenie Biskupa dyeeezyal -  
nego,  ks.  dr.  Sclieider 'a.  Póś r edni ą  po­

budką do założenia je j  było Motu pro-  
prio P iu sa  X z 1903  r. J ak  wszystkie  
podobne zakłady,  nowa szkoła ma na ce­
lu podniesienie i popieranie muzyki  ko­
ścielnej  przy . pomocy teoryi  i prak tyki  
podług'  życzeń i wymagań  Kościoła ka­
tolickiego. Ił JPrs t rwa  9 miesięcy;  codzien­
nie t rzy l e k c y e ’gą poświęcono t eor ety­
cznym wykładom,  resz ta  godzin j e s t  p r ze ­
znaczona na przygotowanie  się i p r a k t y ­
czne 1 ćwiczenia.  Zarząd pro j ek tu j e  w ro­
zes ł anym prospekcie  naukę względnie wy- 
kłail na s t ępu jących ,  ważniejszych p r ze d ­
miotów: nauka  harmonii ,  kont r apunk t ,  
czy t an i e  pa r t y tu ry ,  anal i za  kompozycyi  
wykouywauycl i  w katedrze,  umiejętność 
dy rygowan ia ,  nauka  i n s t rumen tacy i ,  lii- 
s t orya mufzyki. l i te r a tur a  rnuz.-kościonej ,  
metodyka naukialśpiewu,  g r a  organowa,  
wiadomości o orgąuach ,  es t etyka ,  l iygie- 
ua głosu i t. d. Oplata  szkolna  wynosi  
20 marek miesięcznie.  Kandydaci  (po 
ukończeniu 18-go roku życia)  sk ł ada j ą  
egzamin w s t ę pu j ,  po ukończeniu kursu 
zaś  poddają  się egzaminowi os t a teczne ­
mu wobec komisyi  b iskup i e j . ------

Odpowiedzi
S z . p . Bielecki iv O. Dąbrowie. P r z y ­

puszczać  należy,  że dotyczy to ws zys t ­
kich,  . choć dyecezya,  do której  sz. p. 
należy najs łabi ej  się dotąd j es zcze  p r zed­
s t awia  w całym tym ruchu.

S z . ks. Kosior w Szczebrzeszynie. Di- 
reetor ium ehori  ks.  S. j e s t  wyczerpane.  
Nuty Epp inka zamówil iśmy  u Pust e-  
ta,  po o t r zymaniu  z zag ran i cy  nadeśle-  
my za zal iczeniem.

S z . ks. B rylski w  Ameryce. Śpiew 
powtórnie  wysy ł amy ,  odtąd pos t ar amy  
się o lepsze opakowanie.  Jednocześnie  
wysy łamy  L i t u r g iS  ks.  Nowowiejskiego.  
Pros imy  o ł askawe  doniesienie,  czy 
wszystko  doszło w całości.

Sz. pp . S . Jiostkowski w Makowie, 
Rygielski w TJób‘z. nad  D n o ,, Jasiński 
iv Dobrowie, Rybars&i w Koninie, r aczą  
p r zy j ąć  podziękowanie za ł askawe po­
parcie  naszego p isma.  Gdybyśmy wię ­
cej mieli takich życzl iwych nam pre­
numeratorów wtedy mogl ibyśmy rozwi­
nąć  naszą  r edakcyę,  podw a ja j ą c ' 1 ilość 
dodatków.
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Redakcyi.
Sz . p. A laęm szczyk w Lodzi. Polecahnj 

mszę ArnfelseYa op. 151 „Regina  Coel i“ 
wyd.  Jlamina,  Hal lera  op. 69B Migsa 
XVII I  wyd. Pus tota .  — .Początek śp i e­
wnika ks.  Moczyńskiego kosztuje  1 rs.,  
przesyłka  20 kop.

Sć\ p . Leioandow ski w Pomieehowie. 
Rocznik dla org.  w tym roku uie w y ­
szedł,  pieniądze pozost ają  do rozporzą­
dzenia  Sz. pana..

S z . ]i. S trąazyński w Osyakmoie. Dzię­
ku jemy  za życzl iwość,  ze swej  s t rony 
będziemy używal i  wszelkich możl iwych 
sposobów, aby ca łą  spr awę poprowadzić 
korzystnie .

S z . p. Chropoimecki w  Ja łc ie . Zadane 
msze wysłane.  Śpiewnik jeszcze  uie 
ukończony,  da lszy c iąg  o t r zyma  pan 
przy JYs 5 Śpiewu.

SJ. p . DanieleiJinz w Salanlach. Spe- 
ćyalnego podręcznika  do basu  na razie 
nie pos i adamy,  podręcznik Su rzyński ego  
j e s t  bardzo dobry.  Żądane Zasady Mu­
zyki  i Msze wyśl emy  wkrótce.


